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Szkoła, sekty i co dalej ...


Nieznane w dziejach tempo rozwoju technologicznego, związany z tym rozwój przepływu informacji, przełamały bariery dzielące względnie jednorodne systemy kulturowe. Zmiany, jakie miały miejsce w Polsce na przełomie lat 80/90 sprawiły, że społeczeństwo nasze w dość dla siebie nieoczekiwany sposób, zetknęło się z różnymi dotąd nieznanymi zjawiskami. Niektóre wzbudziły wiele kontrowersji. Do takich zaliczają się sekty – twory w istniejących obecnie formach – nieznane i przez to niezrozumiałe. Trudno powiedzieć, czy informacje najczęściej do nas docierające, czyli rozpowszechniane przez media, sprzyjają właściwemu podejściu do zjawiska. Opisy tragicznych wydarzeń związanych z sektami, pełny rozpaczy głos rodziców poszukujących swoich dzieci, matki porzucające rodziny, sataniści zabijający ludzi, zwierzęta, demolujący cmentarze 
i profanujący miejsca kultu, budzą strach, niezrozumienie celu i sensu, w najgorszym razie nienawiść i ksenofobię.

Istnieją także inne, mniej spektakularne efekty i sposoby działania ruchów religijnych, sfery głęboko humanitarne, otwarte na potrzeby drugiego człowieka. Niestety, najczęściej to strach, obawa przed nieznanym determinuje ocenę ich działalności, niejednokrotnie ją zniekształcając. 

Domniemane i rzeczywiste oddziaływania na młodzież zależą od charakteru sekt. Bywają sekty akceptujące rzeczywistość, w której przychodzi im działać, żyjące w jej tle, są też i takie, które oddziałują bardzo destrukcyjnie, negatywnie na swoich członków, adeptów i środowisko rodzinne.

Wielokrotnie, w różnych opracowaniach próbowano dokonać analizy tego zjawiska. My, pedagodzy możemy zastanawiać się nad tym, czy wyniki tych działań, analiz, przemyśleń, są możliwe do praktycznego zastosowania w codziennej pracy wychowawczej w szkołach. 

Nie bez powodu poruszyłem temat wychowania w kontekście zagrożenia sektami, ponieważ to właśnie młodzież  jest najbardziej narażona na penetrację przez nieznane ruchy religijne. To właśnie w naszych szkołach „przewodnicy duchowi” szukają adeptów imając się różnych, czasami niekonwencjonalnych sposobów. Mogą to być bardzo tanie lekcje języków obcych, wykłady, pogadanki dla uczniów, organizowanie zajęć popołudniowych lub akcji charytatywnych, spotkań. Z tego powodu dyrektorzy szkół winni dokładnie przyglądać się tego typu propozycjom. 

Koncepcja wychowania realizowana w szkołach zakłada to, że uczeń powinien mieć możliwość rozwoju integralnego we wszystkich sferach swojej osobowości. Powinien móc rozwijać się fizycznie, kształcić zmysły, uczyć się kierować emocjami, kształcić się intelektualnie i rozwijać moralnie.

Priorytety w pracy wychowawczej uwzględniające założenia, o których napisałem powyżej, buduje szkoła w oparciu o konkretne potrzeby jej środowiska wewnętrznego i zewnętrznego, przy pełnej współpracy i akceptacji rodziców. Istotnym elementem pracy wychowawczej odnoszącym się do zagrożeń związanych z działaniem sekt jest profilaktyka, szczególnie profilaktyka pierwszorzędowa, której celem jest uprzedzanie pojawiających się problemów i opóźnianie wieku podejmowania przez młodzież ryzykownych decyzji.

Z uwagi na to, ze szkoła winna realizować program wychowawczy także 
w zakresie przeciwdziałania zagrożeniom ze strony sekt, przeprowadzone zostały wśród reprezentatywnej grupy 1022 uczniów wybranych szkół ponadpodstawowych województwa opolskiego badania ankietowe. Miały one określić rozmiary ewentualnego zagrożenia ekspansją sekt, stopień przygotowania młodzieży do realnej, krytycznej oceny tego zjawiska oraz rolę szkoły w kreowaniu postaw młodzieży wobec niego.


Odnosząc się do rozmiarów zagrożenia omawianym zjawiskiem, z analizy odpowiedzi wynika, że szkoła i jej środowisko nie są terenem penetrowanym przez sekty. Uczniowie nie mieli bezpośredniego ani pośredniego kontaktu z sektami. Jedynie 0,3% (trzech uczniów z zasadniczych szkół zawodowych) zadeklarowało przynależność do sekty, a 3,6% badanym znane są przypadki, że w najbliższym szkolnym otoczeniu są i działają adepci sekt. Podstawą znajomości omawianego zjawiska jest wiedza popularna, czerpana z mediów (91,8%) i z rozmów w środowisku rówieśniczym (45,3%). Ten rodzaj wiedzy wpływa także na określony sposób postrzegania sekt, a więc pośrednio na przygotowanie młodzieży do możliwego zetknięcia się z działalnością misyjną nieznanych grup religijnych czy quasireligijnych. 


Z przeprowadzonych badań wynika, że mimo, iż prawie wszyscy ankietowani (96,0%) uważają, że wiedzą co to jest sekta, to jedynie trzy sekty są znane ponad połowie ankietowanych (Sataniści – 98%, Niebo – 90%, M.T.Ś. Kryszny – 62%), pozostałe natomiast nie są znane lub znane w niewielkim stopniu. Zła sława, szczególnie Satanistów i sekty Niebo, objęła zjawisko jako całość. Sekty są zdecydowanie negatywnie oceniane, co może wynikać z omawianych wyżej źródeł wiedzy. Świadczy o tym m.in. fakt, że aż 90% ankietowanych widzi konieczność przeciwdziałania zjawisku. Ponadto uczniowie uważają, ze przynależność do sekty wiąże się z zerwaniem naturalnych więzi rodzinnych (porzucenie rodziny – 38,2; ograniczenie kontaktów – 32,6%). Aż 63,1% badanych wyraziło opinię, że sekta generuje zachowania przestępcze. Znamienne jest, że wymieniane najczęściej przez uczniów przestępstwa wiązały się z rytuałami ruchów satanistycznych (rytualne mordy, znęcanie się nad zwierzętami, dewastacje cmentarzy), a więc mocno nagłaśnianymi przez środki masowego przekazu. Porównywalna liczba uczniów (64,1%) uważa, że uczestnictwo w sekcie powoduje sięgnięcie po narkotyki, alkohol oraz uzależnienia psychiczne.


Zdecydowana większość młodzieży przejawia chęć poszerzenia swojej wiedzy na omawiany temat. Jest zainteresowana zjawiskiem. Prawie 65% młodzieży chciałoby zdobyć informacje o nim właśnie w szkole. W tym zakresie szkoła ma możliwość kreowania postaw uczniów. Popularna, często nierzetelna, wiedza może kształtować chwilowe poglądy, a nie trwałe, świadome postawy. W efekcie może się to okazać niebezpieczne. Zważywszy na to, co wypływa z badań, a także na uwidoczniony w nich, zarówno brak wiedzy jak i zapotrzebowanie na nią, szkoła może w tym miejscu zaistnieć, generując stabilne opinie i postawy oparte na naukowej wiedzy. Jest to niezmiernie ważna kwestia, która powinna być priorytetowo potraktowana przez pedagogów. Pełna i odpowiedzialna reakcja szkoły związana jest z kompetencją, przygotowaniem nauczycieli, dokładnym rozpoznaniem problemu w środowisku, akceptacją i współpracą  rodziców. 
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